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Potanienie kredytu 
Stopa dyskontowa Banku Potsk ego zniżona z 7 1 pół proc M 6 pr. 

Maksymalna graniu stopy procentował 
w kredycie prywatnym 12 proc 

Wczoraj pod przewodnictwem 
prezesa dr. Władysława Wró­
blewskiego odbyło się posiedze­
nie Rady Banku Polskiego, na 
fctórem Rada uchwaliła obniżyć 
6tope dyskontową z 7 i pół proc. 
ca 6 proc. oraz stopę dla zasta­
wów 4 kredytu otwartego, t. zw. 
stM>ę lombardową z 8 i pół na 7 
proc. Obróżka ta obowiązuje od 
dnia 21 b. m. 

Przy pobieraniu tej uchwały 
Rada Banku kierowała się z je­
dnej strony potrzebą potanienia 
kosztów kredytu dla życia go­
spodarczego, z drugiej zaś wzgię 
dem na utrzymującą się od paru 
miesięcy poprawę sytuacji Ban­
ku Polskiego, a mianowicie: sta­
le polepszanie się stosunku po­
krycia metaHczno - walutowego 
obiegu banknotów, oraz silny 
spadek portfelu wekslowego. 

Jutro ukaże się rozporządze­
nie ministra skarbu, obniżające 
równocześnie z obniżką stopy 
dyskontowej Banku Polskiego, 
maksymalną granicę dopuszczal­
nej stopy procentowej, jaką po­
bierać mogą osoby prywatne z 
15 proc. na 12 proc. w stosunku 

• rocznym. 

Obniżenie stopy dyskontowej 

Banku Polskiego jest doniosłem 
zarządzeniem dla dalszego roz­
woju stosunków gospodarczych 
i finansowych kraju. 

Dotychczas bowiem stopa dy­
skontowa (7 i pół proc.) Banka 
Polskiego była prawie najwyż­
sza w Europie. Tylko w Buł-
garji wynosi 8 proc., we wszyst­
kich innych krajach jest niższa: 
w Fmłandji i Hiszpanii 6.5 proc., 
w Austrji 6 proc., w Italii, Cze­
chosłowacji i na Węgrzech 5 
proc., w Norwegji, Danji, Turcji 
4 proc., w Szwecji 3.5 proc., we 
Francji 2.5 proc., w Anglii i 
Szwajcarji zaledwie 2 proc. 

Na drożyznę kredytu u nas 
zwracaliśmy niejednokrotnie u-
wagę. Ostatnio w artykule „Ku­
la u nogi życia gospodarczego" 
w „Expressie" z 10 b. m. pod­
kreślaliśmy z całym naciskiem, 
że potanienie kosztów kredytu 
jest jednym z czynników, pobu­
dzających i ułatwiających tak 
pożądany dziś proces obniżki 
cen. 

Pisaliśmy wtedy: „Zniżenie 
kosztów kredytu stało się nie­
odzowną koniecznością. Zacząć 
się ono musi od obniżenia stopy 
dyskontowej Banku Polskiego". 

Przed nowa sesja parlamentarna 
ożywień e w lotach poselskich I w tonie rządu 

W związku z tnającem nastą­
pić wkrótce zwołaniem sesji par­
lamentarnej, w kołach posel­
skich daje się już zauważyć pe­
wne ożywienie. Jednocześnie w 
łonie rządu czynione są pospiesz 
ne przygotowania w dziedzinie 
projektó\y ustawodawczych. 

Pomimo, że fFrinlri'pełnomoc­
nictw Pana Prezydenta do wy­
dawania ustaw upływa z dniem 

Budżet państwa 
Dziś zebrać się ma Rada mini­

strów celem przyjęcia prelimi­
narza budżetowego Państwa na 
rok 1933-34. 

Jutro zapewne odbędzie się 
posiedzenie Komitetu Ekonomi­
cznego Ministrów. Na porządku 
obrad sprawy bieżące. 

zwołania sesji parlamentarnej, 
rząd nie będzie już korzystał z 
prawa dekretowania ustaw, a 
wszystkie wcześniej wprowadżo 
ne w ten sposób ustawy wpłyną 
niezwłocznie po otwarciu sesji 
do laski marszałkowskiej. 

Znów spadek funta 
W Anglii — spokój w Niemczech — zaniepokojenie 

Funt angielski w stosunku do do 
lara spadł z 3.45 na 3.36. 

Przyczyny nagłego spadku fun­
ta nie sa dotychczas zupełnie jasno 
wyświetlone. 

Londyńskie sfery giełdowe tłu­
macza to zjawisko zuaczncnii za­
potrzebowaniami obcych walut dla 
dokonywania płatności za rozmaite 
surowce, zwłaszcza za zboże i ba­
wełnę. 

Inni .przypisują spadek (funta ma 
soweimu wyzbywaniu sie 5 proc. 
pożyczki'wojennej orzez tych, któ­
rzy nie zaakcentowali konwersji 
na 3 i pół proc. 

Spadek kursu funta wywołał w 
Anglii znaczny wzrost ceny złota; 
która podskoczyła o 2 szylingi 1 2 
nensy. dochodząc do ceny 122 szyi. 
i 2 pensy za uncję. 

W Niemczech ten spadek funta 
wywołał duże zaniepokojenie. 

Prasa notuje już znaczne straty, 
jakie poniesione zostały przez Niem 
ców w obrotach funtowych. Nie­
miecki eksport spadł obecnie wobec 
szerokiego frontu dumpingu walut 
— pisze „Boersen Kurrier". Zjawi­
sko to jest tern bardziej niepokoją­
ce, że Anglia zmierza w ten spo­
sób. do podniesienia na swą ko­
rzyść walutowej premji eksporto­
wej. 

W Polsce wiadomość o spadku 
funta nie wywołała większego 
wrażenia w sferach bankowych. 

Giełda nie' notuje zwiększenia 
podaży dewiz na Londyn. 

Jedynie w Łodzi wiadomość wy 
wołała zainteresowanie w prze­
myśle bawełnianym i przedzialni-
czym zewz.gledu na zobowiązania 
tego przemysłu w angielskiej wa­
lucie. 

Ambasador Italii na Zamku 
HZ liczeniami dobrał zgodf I harmonii miedzy dwoma 
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Wczoraj o. Prezydent Rzeczyco 
•SDolitei przyjął na zamku królew­
skim ambasadora Italii. P. Giuseppe 
Bastianmi, który złożył swe listy 
uwierzytelniające. 

Prezydent Rzeczypospolitej ocze 
kiwał ambasadora w sali rycer­
skiej w towarzystwie premiera 
Prystora oraz ministrów: Boerne-
ra. Zarzyckiego i Butkiewicza. 

Amb. Bastianini wygłosił prze­
mówienie. w którem pokreślił: 

— I wy ( my jesteśmy z pod Jednego 
niezwyciężonego znaku — Rzymu, tzer 
Oiemy z Jednego i tego samego źródła 
i Jesteśmy uczestnikami Jego króle­
stwa ducha, a węzła tego, utworzonego 
przez wieki — lata, które nadejdą, o-
slabić nie potrafią. 

— Wyrażam szczere życzenie — za 
kończył amb. Bastianini — aby stosun 
ki dobrej zgody i harmonii miedzy dwo 
ma szlachetneml narodami. Juz szczę 
śliwie istniejące, znaleźć mogły zawsze 
nowe drogi rozwoju I przycEynrly sie 
w ten sposób do wzmocnienia te] orga 
nizacji pokoju świata, do której dąży 
mv wszyscy. 

Na przemówienie ambasadora od 
Dowiedział P. Prezydent, podkre­
ślając, że 

„wśród trudności sytuacji światowej, 

Morderca dwóch żon, oskarżony Mile wski przeprowadzany pod eskorta po­
licji przed sąd, który skazał go na karę śmierci przez powieszenie. 

powiększonych przez silnie zachwiany 
stan ekonomiczny we wszystkich kr* 
Jach, tylko praca konstrukcyjna moi* 
przynieść ogólne polepszenie. Stoi 
przed nami wszystkimi zadanie dźwig 
niecia sie i kryzysu. To też szczerz* 
podziwiamy to, co WJochy potrafiły 
zdziałać w te] dziedzinie 1 mamy na­
dzieje, ze wspólność wywołana podo­
bieństwem cywflizacy] naszych ' kra­
jów pozwoli nam dokonać wielkiego 
dzieła odbudowy ekonomicznej I utrwal 
lenia pokoiu w atmosferze stałego zro 
zumienia i zaufania". 

Po złożeniu listów uwierzytel­
niających na zamku ambasador 
włoski, o. Bastianmi udał sie na 
plac Marszałka Piłsudskiego, ce­
lem złożenia wieńca na grobie Nl« 
znanego Żołnierza. 

Uroczystości asystowała kompa­
nia honorowa 30 p. p. ze sztanda­
rem i orkiestra. 

Przy ceremonii składania wień­
ca orkiestra odegrała hymn naro­
dowy włoski i polski. Po wpisaniu 
sie do księgi pamiątkowej o. aniba 
sador Bastianini, żegnany hymnem 
Qiovinezza, odjechał do ambasady 
włoskiej. 

Przed uroczystem przeniesieniem zwłok 
legionistów 

ze Szczypiorny do Kalisza 
Prezydent Rzeczypospolitej 

przyjął wczoraj przed połud­
niem delegację Związku legioni­
stów z wiceprezesem zarządu 
głównego, posłem Starzakiem na 

czele, która zaprosiła pana Pre­
zydenta na uroczystość prze­
niesienia zwłok Iegjonistów ze 
Szczypiorny do Kalisza w dniu 
27 b. m. 

GENEWA 20.10. Komitet re 
glamentacji handlu i fabrykacji 
broni zakończył chwilowo obra­
dy plenarne, powołując do życia 
dwa podkomitety, jeden dla 

CZEMERYS -- GANDHI Z HUCUISZCZYZNY 
na obserwacił w szpitalu Dzieciątka Jezus w Warszawie 

Jak już wczoraj donieśliśmy, do 
ministerstwa skarbu wniósł b. le­
gionista. inwalida wojenny Michał 
Czemerys pismo, zapowiadające— 
Wzorem Gandhi'ego — „głodówkę 
aż do śmierci" na znak protestu 
przeciw odebraniu mu koncesji na 
hurtownie tytoniona. 

Bliższe dochodzenia w tej nie­
zwykle interesującej sorawie wy-

Nowy rząd rumuński 
pod przewodnictwem Juliusza Maniu 

SINAIA. 20.10. Maniu przedsta­
wił dziś królowi listę nowego ga­
binetu, którego skład jest następu­
jący: 

Premier dr. Julian Maniu. szef 
stronnictwa ludowców transyiwań 
skich, który stał na czele rządu 
orzed powołaniem do władzy oroi. 
Jorgi. wicepremier — Mironescu, 
b. minister spraw zagranicznych w 
gabinecie Maniu Ib . minister skar 
bu w gabinecie Vaida-Vo4ewoda. 

Sprawy wewnętrzne: Mihalake, 
b. minister rolnictwa w zabinecie 
Maniu. 
, Sprawy zagraniczne — Titulescu, 
poseł Rumunji w Londynie i dele­
gat do Ligi Narodów. 

Finanse — Madgearu. b. minister 
handlu w dawnym gabinecie Ma-
qju. 

Sprawiedliwości — Popovici. 
' — Oświata — Gusti. 
" Rolnictwo — Antoescu. 

Przemysł i handel — Lugosiani. 
Wojsko — gen. Samsonovici — 

szef sztabu. 
Pozatem zostali sekretarzami 

stanu:' dla Transylwanii — Crisan, 
dla Besarabji — Halippa. dla Buko 
iriny — Saveanu. 

O godzinie 13 członkowie nowe 
go rządu złożyli orzysiege. 

Nowy'rząd Rumunji jest przed­
stawicielem w polityce wewnętrz­
nej interesów obecnej' wiekszści 
parlamentarnej, wyłonionej ze stron 

nictwa ludowo-narodowego (chłop 
skiego). 

Z ministrów w nim zasiadają­
cych. trzej: Mironescu. Madgearu 
i SamsonoYici, na poprzednich 
swych stanowiskach, nawiązali 
bliższy kontakt z oołskiemi czynni 
kami rzadzacemi i kilkakrotnie go 
ściii w Polsce, dając wyraz swej 
przyjaźni dla sprzymierzonego kra 
ju. 

BUKARESZT, 20.10. — Jak in­
formuje prasa. b. premier Vaida-
Voievod. pozostając obecnie poza 
rządem, obejmie z powrotem prze 
wodnictwo stronnictwa narodowo-
ludowego. 

Rokowania rumuńsko _ sowiec­
kie beda podjęte niebawem, gdyż 
zostały odłożone z powodu wyjaz­
du Litwinowa z Genewy. 

BUKARESZT, 20.10. — Po za­
przysiężeniu nowego gabinetu, 
król wygłosił przemówienie, w któ 
rem. powitawszy nowy rząd. dri 
wyraz nadziei, iż nowy rząd po­
trafi pokonać trudności kryzyso­
we. w jakich znalazły sie w dobie 
obecne] wszystkie niemal państwa' 
i przyrzekł swoie poparcie i 'współ 
prace. 

Maniu podziękował królowi i za 
pewnił o głębokiem oddaniu nowe 
go rządu królowi i chęci poświe­
cenia wszystkich sił w pracy dla 
dobra kraju. 

jawiły charakterystyczne szczegó-, wca Czemerys wniósł' prośbę o 
ły. przepisanie koncesji na imię żony, 

Oto Michał Czemerys, z pocho­
dzenia Rusin, odbywał służbę woj 
skowa w II Brygadzie Legjonów, 
zgłosiwszy sie pod broń, kiedy II 
Brygada walczyła w Karpatach, 
wraz z pokaźna liczba młodzieży z 
Huculszczyzny. Istniała wówczas 
przy 2 oulku piechoty nawet osob­
na .kompania huculska". 

Czemerys odbywał kampanie 
karpacka, był ranny i został po 
wojnie odznaczony zarówno „Vir­
tuti Militari". jak i ,J(rzyżem Wa­
lecznych". 

Jako inwalida (z utrata 50 proc. 
zdrowia) skapitalizował swą ren­
tę miesięczna według stawki, usta 
lenej przez ustawę inwalidzka. 

Z temi pieniadzmi otworzył hur 
townie tytoniowa w Jędrzejowie. 
Rychło jednak popadł w konflikt z 
władzami monopolu tytoniowego; 
Nie chciał bowiem płacić 200 zł. 
miesięcznie 2-mu inwalidzie, któ­
ry miał prawo do koncesji w Ję­
drzejowie. Wskutek zatargu zrzekł 
sie tej koncesji i otrzymał drugą w 
Przedbrzu pod Piotrkowem. 

Tu wszedł w soólkę z niejakim 
Mojżeszem Lendza. który finanso­
wał interesy Czemerysa. 18-czer-

Stefanji, z która żyje w separacji. 
Prośbie tei odmówiono, gdyż usta 
wa nie oozwala na takie tranzak-
cie. 

Wtedy Czemerys do spółki, z Moj 
żeszem Lendze sprzedał cały za­
pas tytoniu, sklep zamknął i—wy­
jechał. 

Po dłuższem wyczekiwaniu na 
jego powrót dyrekcja monopolu od 
dała hurtownie innemu inwalidzie. 

Obecnie Czemerys chce wy­
wrzeć presje, by otrzymać znów 
koncesje 1 w tym celu zagroził 
„głodówka". 

Władze śledcze, zainteresowaw 
szy sie bliżej osoba Czemerysa, 
stwierdziły, że w przeszłości jego 
znajduje sie moment bardzo podej 
rżanego zachowania sie. Oto na od 
cinku pogranicznym Gołotów w r. 
1929 przytrzymano Czemerysa w 
chwili, gdy przekraczał granice so 
wiecka i został wtedy ukarany 2 
tygodniowym aresztem za próbę 
nielegalnego przedostania sie przez 
granice. \ 

Wczorai do mieszkania Czeme­
rysa udał sie lekarz starostwa 
Warszawa-nółnoc. 

Akcja kościołów anglikańskich 
•a rzecz rozbrojeni oowsierhnego 

LONDYN 20.10. Mac Donald 
przyjął w ministerstwie spraw 
zagranicznych delegację przed-

Z niewoli bandytów 
zwtfa eaie pary łnutików 

MUKDEN 20.10. — Porwani 
przez bandytów dnia 7 ub. m. 
Mistress Pawłey i Charles Cor-
cran zostali- dziś uwolnieni! nikatu. 

Pod przewodnictwem delegata Polski 
praca podkomitetów konferencji rozbrojeniowej 

spraw fabrykacji broni, dru®i dis 
handlu bronią. 

Oba podkomitety będą praco­
wały pod przewodnictwem de­
legata polskiego, radcy Komar-
nickiego. 

• :o: !—-

Nieprawda 
o połączeniu N. T. A. z S. N! 

Wbrew pogłosce o mającem 
nastąpić połączeniu Najwyższe­
go Trybunału Administracyjne­
go z Sądem Najwyższym — jak 
dowiadujemy się ze źródeł mia­
rodajnych, wiadomość ta nie od­
powiada prawdzie. 

Lekarz stwierdził, że stan zdro­
wia Czemerysa nie wskazuje na 
5-dniowe głodowanie. 

Na zlecenie władz Czemerys zo­
stał przewieziony do szpitala Dzie 
ciałka Jezus, gdzie zostanie pod­
dany obserwacji lekarskiej i w ra­
zie. gdyby chciał głodować — bę­
dzie sztucznie odżywiany. 

-:-e-
Ważne dla urzędników z państw zaborczych 

Orzeczenie Na w. Trybunału Administracyjnego 
wiały zaliczenia przedwojennego okre­
su do wysługi lat, jeśli fakt ten był 

Najwyższy trybunat administracyj­
ny na ostarniem posiedzeniu rozpatrzył 
zasadnicza sprawę, wniesioną przez 
adw. Wacława Zaczyńskiego w imie­
niu emerytowanego kolejarza, występu 
Jącego o zaliczenie do emerytury lal 
służby w koiełniotwie rosyjsłiiem. 

Władze rosyjskie, które ewakuowa­
ły z ziem polskich do Rosji około 60 
tys. kolejarzy, doszedłszy po paru la­
tach do wniosku, że nie można Już li­
czyć na odebranie zajętych teren&w i 
linii kolejowych, postanowiły przepro­
wadzić z kolejarzami rozrachunek. O-
kolo 10 tys. kolejarzy odebrało wkła­
dy emerytalne, tracąc w ten sposób 
dalsze prawa do ubezpieczenia. Pozo­
stał jednak pokaźny zastęp takich, któ­
rzy tego nie uczynili. 

Rząd zaipomocą ustaw i rozporzą­
dzeń wykonawczych wyjaśnił, że lata 
służby rosyjskiej mogą być zaliczone 
o ile wkłady nie byty odebrane przy-
czem Jednak wprowadzono klauzulę. 
iż fakt nieodebrania wkładów może 
być ustalony Jedynie na podstawie do­
kumentów urzędowych. W związku 
z tern władze administracyjne odma-

Zwolnienie rejenta i adwokata 
z pod aresztu za kauCa. 

stawicieli różnych wyznań an­
glikańskich i protestanckich oraz 
przedstawicieli Armji Zbawie­
nia. Na czele delegacji przybyli 
arcybiskupi Canterrbiirry 1 Yor­
ku. 

Głównym przedmiotem roz­
mów była kwestja ogólnego roz­
brojenia. Rozmowy te miały cha 
rakter poufny, zapowiedziano je- _ .. , , 
j _ , v „r,rAa~i2 s.lini,itt*n»* II.LUL. "łt*". •rotineo pożaru padła wczor aj w Warszawie fabryka wyrobów na dnak^wydarte OflCjalneCO komu-iiijrlJWpkJ»tłtoł-.przy-ul,-Czerniakowskiej lćo. Na «i|«c<u .rujnowany 

budynek fabryczny. 

ŁÓDŹ, 20.10. — Teł. wł. — Na 
skutek zarządzenia prokuratora. 
oosterunek policyjny, który był po 
stawiony w mieszkaniu chorego 
rejenta Trojanowskiego, oskarżone 
go o sprzeniewierzenie pieniędzy. 
zamkasowanych tytułem opłat na 
rzecz skarbu, został cofnięty po 

złożeniu przez rejenta kaucji w 
wysokości 30 tys. złotych. 

Jednocześnie zwolniony został z 
wiezienia za kaucją adw. Fruchł> 
garden. Był on aresztowany pod 
zarzutem popełnienia nadużyć 
przy sprawowaniu funkcji syndy­
ka masy upadłości. (P). 

Zuchwałe włamanie rabusiów 
do zbiorów mazealeydr 

BERLIN 20.10. Do muzeum 
miejskiego w Zittau dokonano u-
biegłej nocy niezwykle zuchwa­
łego włamania. Łupem rabusiów 
padły pTzedewszysfkiem stare 
druki i ozdoby starych strojów 

ludowych. 
. Dochodzenia policyjne stwier­

dziły, że włamywacze usiłowali 
przedtem rozbić kasę sąsiadują­
cego z muzeum urzgdu paraf jat* 
nego, co się tai Jednak nie udało. 

udowadniany Jedynie zeznaniami świad 
ków. 

Adw. Zaczyński uzyskał obecnie w 
Najwyższym Trybunale Administracy] 
nym zasadnicze orzeczenie, które usta 
la, że zeznania świadków są w tym 
względzie dopuszczalne, gdyż nie. ma­
ją one na celu ustalenia rozrachunku 
pieniężnego, (co można stwierdzić tyt­
ko dokumentem), lecz dotyczą jedynie 
faktu przebywania na służbie zabor­
czej. 

Ciężar zatem dowodu iż z danym ko 
iejarzem dokonano rozrachunku spo­
czywa na władzach administracyj­
nych. 

Najwyższy Trybunał Administracyj­
ny podzielił tę opmję. 

Posiada to niezwykłą wagę dla licz 
nych rzesz emerytów, będą bowiem 
oni mnitli udowadniać Świadkami, że 
pracowali w instytucjach państwo­
wych przedwojennych co wobec do­
tychczasowej prafcłyki uwzględniania 
Jedynie dokumentów urzędowych, by­
ło w praktyce bardzo trudne do prze­
prowadzenia. 
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Człowiek osiadły 
Wśród rozmaitych zmian, ja­

kie kapitalizm, rozrastając się, 
przeprowadził, Jedna jest bez­
sporna: poodrywał on cale ma­
sy ludzi od grunta ojczystego, 
po wciągał ludność wiejską do 
fabrycznych centrów, manewro­
wał bezosobowym człowiekiem 
jako towarem i produkując w 
bezimiennych warsztatach stan­
daryzowane fabrykaty na nie-
znanc rynki, doszedł on do prze­
kreślenia oblicza ludzkiego na­
wet na własnych szczytach, sa­
mego siebie przekształcając w 
trusty, kartele, wielkie banki, 
przedsiębiorstwa anonimowe. 

Pokrzywdzonym w tym pro­
cesie Jest człowiek. Nie fikcyjny, 
standaryzowany, średni, niezna­
ny człowiek, ale ten prawdziwy, 
stworzony na obraz i podobień­
stwo Boże, posiadający swoje 
oblicze, swoją wąską ojczyznę 
śodzlmych horyzontów, czło­
wiek osiadły. 

Nic też dziwnego, że bolsze-
wizm, ta śmiertelna choroba te­
go okresu, wykwit! i zapanował 
•w tym właśnie kraju, który naj­
mniej ma w sobie tradycji indy­
widualistycznej człowieka osia­
dłego, a najwięcej wspomnień 
strukturalnych i psychicznych 
hordy, masy, tabunu rabów. 
* To też na zakręcie dziejów, 
dziś, kiedy zastanawiamy się nad 
przyszłą rekonstrukcją masowe­
go życia, uwaga najbaczniejsza, 
troska największa, prace najgor­
liwsze na odnowienie, utrzyma­
nie, uzdrowienie tej skarbnicy 
przyszłości, tego prawdziwego 
osiadłego człowieka z jego ce­
chami charakterystycznemi, z je 
go swoistą obyczajnością, z jego 
fofldorem, z lego uczciwością go­
spodarczą, polegającą na tern, że 
kocha on to, co posiada. 

Skoszarowanie. bezimiennych 
»ie jest życiem, tak samo jak je-
d*etrle konserw z puszki nie jest 
pożywieniem. Brak mu tajemni­
czych witamin, które nie wiado­
mo czem są, ale są napewno cu­
downym eliksirem bytu. 

Uwaga nasza musi być zwró­
cona, u nas bardziej jeszcze, mż 
gdzieindziej, na naszego osiadłe-

• go człowieka, na mieszkańca ró­
żnorodnej prowincji, na rolnika. 

Opieka państwa musi go unie­
zależnić, o ile tylko można, od 
kryzysów międzynarodowej kon 
junktury i oswobodzić go od cię­
żaru niewspółmiernych z wy-

. dajnością jego ukochanego war­
sztatu zobowiązań. Choćby o-

; sfrem cięciem, choćby rewolucją 
z góry, ale szybko, ale natych­
miast musi być uratowany od 

; dalszej proletaryzacji, wyprze­
daży, emigracji, materialnej 1 

i moralnej nędzy nasz człowiek o-
s.adły. 

R.K. 

Poufne poglądy Herriota 
o rtrojenlatłi Niemiec I długert • Ameryce 

PARYŻ, 20. 10. W dniu wczo­
rajszym obradowała komisja 
spraw zagranicznych izby depu 
towanych. Przebieg posiedzenia 
na życzenie Herriota uznano za 
poufny. Mimo to, szereg dzien­
ników przynosi ciekawe szczegó 
ły z tej konferencji, które prze­
dostały się do wiadomości pu­
blicznej dzięki niedyskrecji jej 
uczestników. 

Jeden z posłów zapytał pre­
miera. co uczyni Francja, Jeżeli 
Niemcy wbrew postanowieniom 
traktatowym będą się zbroić. 

— Oddamy sprawę trybuna­
łowi haskiemu — odparł Herriot. 
— A jeżeli trybunał nie przyzna 
nam racji? — Mamy wówczas 
dwie drogi: użycie siły, lub dro­
gę prawna. Rząd obecny chwy 
ci się jednak tytko środków 
prawnych. 

Premier podkreślił dalej, że 
Francja nie zamierza wypowia­
dać traktatu handlowego z Niem 
cami. lecz będzie się starała u-
zyskać pewne korzystne dla sie 
bie zmiany. 

Deputowany Haye pytał, czy 
Francja nadaj będzie spłacała 
długi wobec Ameryki, nie otrzy 
mujac obecnie nic z reparacyj. 

— Długi handlowe #wobec A-
meryki oświadczył premier — 
będą spłacone do ostatniego cen­
tyma. 

16 grudnia wpłacimy przypa­
dającą ratę 1,6 miljarda franków. 
Co się tyczy długów natury po­
litycznej, to będą z Ameryka 
wszczęte rokowania po wybo­
rach prezydenckich. Francja bę 

Przedwyborczy prezent von Popena 
dla bezrobotnyih I Inwalidów pracy 

BERLIN 20.10. Wczoraj ogło­
szone zostało rozporządzenie o 
"zmianach w wypłacie rent i in­
nych świadczeń socjalnych. 

Zasiłki dJa bezrobotnych w 
niektórych kategoriach uległy 
zwyżce od 2 do 4 marek tygo­
dniowo. Wprowadzone zostały 
pewne ulgi w zakresie ubezpie­
czenia w kasach chorych. 

Redukcję odszkodowań, prze­
widzianych ubezpieczeniem od 
wypadków zostały zniesione. 

LONDYN. 20.10. Rokowania mle 
dzy pracodawcami, a robotnikami 
angielskiego przemysłu bawełnia­
nego rozbiły sie. 

Właściciele przędzalni odrzucili 
dae się starała uzyskać z u p e ł n e ż a d a n i e „* o l„|k6w. by obniżka 
ich skreślenie, lub conajmniej D | a c b y ł a mniejSza. niż orzewidzia-
zmniejszenie. I 

Dodatki do rent społecznych ma­
ją być stosowane w rozszerzo­
nym zakresie. Zaopatrzenie in­
walidzkie uległo również pewnel 
poprawie. 

Koszty przeprowadzenia tych 
zmian obliczają na 70 milionów 
marek w ciągu najbliższych 5-ciu 
miesięcy. Mają być one pokryte 
z przyrostu opłat ubezpieczenio­
wych, powstałego ze spodzie­
wanego zwiększenia się zatrud­
nienia. 

Lokaut 200.000 robotników 
w przemyśle bawełnianymi w Anql|i 

na UDrzednio. Sytuacja ponownie 
sie zaostrzyła. 

Przemysłowcy zagrozili, że. o 
ile do poniedziałku robotnicy nie 
cofną swych zadań. wówczas 
wszystkie zakłady beda unieruchu 
mione i około 200.000 robotników 

Utraci orace. 

Propaganda odwetu w szkołach niemieckich 
Podlegające okólniki władz oświatowych Rzeszy 

BERLIN 20.10. Na zasadzie 
rozporządzenia ministerstwa oś­
wiaty w Niemczech wprowadza 

winę Niemiec za wybuch wojny 
światowe). 

Rozporządzenie ministerstwa 
się we wszystkich szkołach po-! ustala nawet osobny ceremonjał 
wszechnych i średnich obowiąz-|dla „upamiętnienia po wieczne 
kowo wykłady o politycznych I czasy krzywdy wyrządzonej 
gospodarczych skutkach „narzu-J Niemcom". Począwszy od 7-ej 
conego" Niemcom Traktatu Wer • klasy, ostatnia godzina każdego 
Salskiego. I" 

W ostatnim kwartale rokuj 
szkolnego, głównie w okresie 
Wielkiejnocy do Zielonych Świąt 
odbywać się mają we wszyst­
kich klasach wykłady o .krzy­
wdzie" wyrządzonej Niemcom 
w Wersalu, o ziemiach „niemiec­
kich" odstąpionych na zasadzie 
Traktatu Wersalskiego, utraco­
nych koloniach, o rozbrojeniu Nie 
mieć itd. 

Szczególny nacisk kładzie roz 
porządzenie ministerstwa oświa­
ty na rozbudzenie w młodzieży 
niemieckiej ducha walki I oporu 
przeciwko „krzywdzącym" po­
stanowieniom Traktatu Wersal­
skiego. a przedewszystkiem na 
„wpojenie w umysły młodzieży 
niemieckiej upokarzającej treści 
artykułu 231". stwierdzającego 

tygodnia poświęcona propagan­
dzie przeciwtraktatowej, koń­
czyć się będzie następującym ob­
rzędem: 

Najstarszy uczeń lub też nau­
czyciel klasy ogłasza uroczyście 
z katedry: 

„Uprzytomnljmy sobie artykuł 

GIEŁDA 
GIEŁDA WARSZAWSKA 

z dnia 20 b. m. 
Dewizy 

Holandia 358.85; Londyn 30.17 — 
30.22; Nowy Jork 8.912; Nowy Jork 
(kabel) 8.917; Pary! 35.04 — 35.03 i 
Od!; Prasta 26.41; Szwajcaria 172.25. 

Papiery procentowe 
3 proc. pot. budowlana 38.50; 7 pr. 

jjoi. stabilizacyjna 54.75 — 53.00 — 
53.25 (w proc-); 4 proc. paź. inwesty­
cyjna 96.25 — 96.50; 6 proc. państw. 
jx>£. premiowa dolarowa 50.00; 5 proc. 
konwersyina 40.50; 6 proc. poż. dola­
rowa 55.75 — 55.25. drobne 56.50 — 
55.75 (w proc.); 8 proc. LZ. B. zosp. 
kraj. 94.00 (161.68); 8 proc. oblig. B. 
łosp. kra). 94.00 (161.68): 7 proc. LZ. 
Banku gosp. kraj. 83-25; 7 proc. obi;!?. 
B. gosp. kra). 83.25; 8 proc. LZ. Banku 
•roUieso 94.00; 7 proc. LZ. B. rotnego 
83.25; 7 proc. LZ. ziemskie dolar. 
52.00 (w proc.); 4 i pot proc. LZ. ziem­
skie 37.75; 5 proc. LZ. Warszawy 
48.00; 4 i pol proc. LZ. Warszawy 
44.75; 8 proc. LZ. Warszawy 58.60. w 
tysiącach 59.75; 8 proc. LZ. Lirbitna 
48.00. 

Akcie 
Bank Polski 87.50; Sole Potasowe 

75.00; Lflipop 13.00; Starachowice 8.70. 

Lol Piryt — Salgon rozpoczęty. 
Wczoraj o godz. 5.30 pilot francuski 
Lefevre. dokonywujacy raldu Paryż — 
Sajgon — Paryż wystartował z Rzy­
mu w kierunku Aten, następnie zaś 
startował do Aleppo. 

Fałszywe pogłoski o Irlandii. Za­
przeczono urzędowo pogłoskom o tern, 
jakoby irlandzki premjer de Valera 
mai zamiar ubiegać sie o pełnomocni­
ctwa celem ogłoszenia w Irlandii repu­
bliki. 

Demonstracja litewska przeciw 
Niemcom. W uniwersytecie kowień­
skim odbyła sie wczoraj żałobna aka­
demia z okazji 60-ei rocznicy zamknie-
cia przez władze niemieckie pierwszych 
szkol litewskich w Prusach Wschod­
nich. 

Koniec bojkotu towarów angielskich 
w Indiach. Nacjonaliści hinduscy po­
stanowili podobno zakończyć oołkot 
angielskich towarów włókienniczych. 

Konterencla gospodarcza. Wszech­
światowa konferencja gospodarcza i 
finansowa, klórei przewodnictwo (>bei-
mie Mac Donald zbierze sie w Londy­
nie w dn:u 13-go lutego 1933 r. 

Konferencji rozbrojeniowi. Prze­
wodniczący konferencji rozbrojeniowe) 
Henderson zawiadomił dziś, że komi­
sja główna zbierze sie w tygodniu roz­
poczynającym sie w dniu 31 b. m. 

Aresztowanie księcia - przemytnika. 
Władze hiszpańskie wydały rozkaz 
aresztowania księcia Penacastillo pod 
zarzutem, iż wbrew ustawom wywo­
ził kapitały zagranice. 

Otwarcie uczelni wiedeńskich. — 
Wczoraj nastąpiło otwarcie uniwersy 
tełu i innych wszechnic, zamkniętych 
na znak protestu przeciwko zajściom 
niedzielnym w dziełney Simmermg. 

Zabójstwo 1 samobójstwo. Wczoraj 
rano w Denain we Francji, Polak, 
Ignacy Duda, strzelił do swej przyja­
ciółki, nazwiskiem Koziołowna.. Są­
dząc, że Ją zabił, Duda sam pozbawił 
sie życia. Stan zdrowia jego przyja­
ciółki jest beznadziejny. 

Dar Francji dla ambasadora Nie­
miec. Na śniadaniu wydaniem na cześć 

ustępującego ambasadora niemieckie­
go. premjer Herriot wręczył v. 
Hoeschowi wspaniałą wazę z porcela­
ny sewrskiej. na której przedstawione 
Jest polowanie w XVIII stuleciu. 

Ślub ks. Gustawa Adolfa z ks. Sy-
blllą. Wczoraj w południe odbył sie 
przed urzędem cywilnym w Kotmrg-u 
obrządek zaślubin ks-ecia szwedzkiego 
Gustawa - Adolfa z księżniczką Sy-
billą Koburg Gotha. Ślub kościelny 
nastąpi Jutro. 

Zgon b. ministra wojny amerykań­
skiego. W Nowym Jorku zmarł b. mi­
nister wojny w latach J913—1916, ,Gar-
irison. 

Upadek Hindeoburga. 'Prezydent 
H'nderibuT< upadł przed kilku dniami 
na schodach i potłukł sie dotkliwie. 

Habsburg na czele hitlerowców. — 
Były arcyksląie Rainer Habsburg zo­
stał kierownikiem skrajnego odłamu 
narodowych socjalistów, nazywające­
go sie rewolucyjna grupą narodowo-
socjalistyczną. 

Ze sztyletem w zanadrzu. Podczas 
rozprawy sądowej w procesie b. pre­
miera Bethlena przeciwko dziennikowi 
..Nepszawa", przybył do gmachu sa­
du b. sekretarz ministerjailny Esku-tt, 
skazany swego czasu aa łapownictwo. 

Esku tt wzbudził swem zachowaniem 
sie podejrzenia, wobec czego poddano 
go rewizji osobistej, przyczem znale­
ziono sztylet. Podobno zamierzał on 
zamordować Bethlena. 

Zderzenie parowozu z autobusem.— 
Kolo Halle wydarzyła sie poważna 
katastrofa kolejowa. Lokomotywa po 
ciągu osobowego zderzyła sie na prze 
jeździe kolejowym z autobusem. Wło-
ścłciel Jego. oraz Jeden z pasażerów 
ponieśli śmierć. Dziewięciu innych 
pasażerów odniosło ciężkie rany, Z 
pośród ranionych 5-ciu walczy ze 
śmiercią. 

Samobójczy skok z wieży św. Ste­
fana. Duża sensacje w Wiedniu wywo 
łato samobójstwo 15-ietniego ucznia 
fryzjerskiego nazwiskiem Rumbold, 
łrtory rzucił si« z Jednej z wież ko­
ścioła św. Stefana z wysokości 30 me 
łrów i poniósł śmierć na miejscu. 

231 Traktatu Wersalskiego przez 
wrogów naszych wymyślony dla 
wieczystego pohańbienia Imienia 
niemieckiego". 

Po tej sakramentalnej formu­
le następuje odczytanie tekstu 
art. 231 Traktatu Wersalskiego, 
poczem klasa chóralnie odpo­
wiada: 

„Hańba rzucona na imię Nie­
miec niech pali nasze dusze aż na 
dejdzie dzień wolności I sławy". 

(ATE). 
BERLIN 20.10. W wykona­

niu okólnika rządu centralnego, 
turyngijski minister oświaty — 
Wachtler, członek partji narodo­
wo - socjalistyczne] polecił, aby 
począwszy od jutra, poświęcać 
ostatnią lekcję w tygodniu wy­
głoszeniu djalogu, skierowanego 
przeciw traktatowi wersalskie­
mu. Uczeń lub nauczyciel winien 
odczytać artykuł 231 traktatu 
wersalskiego o winie, która pr> 
noszą Niemcy za wybuch wojny. 
a cała klasa odpowiedzieć ma 
słowami: „Niechaj palt-num du­
sze hańba Niemiec, aż do dnia od 
zyskania honoru 1 wolności". 

(PAT) 

Powrót min. Zaleskiego 
i Panią do Warszawy 

PARYŻ 20.10 Wczoraj po pośle 
dżenlu rady gabinetowej, pre­
mier Herriot przyjął ministra Za- • 
leskiego. 

W dniu dzisiejszym mm. Zaleski 
opuszcza Paryż, udając się do WaT 
szawy. Jednocześnie wyjeżdża do 
Polski ambasador w Paryżu p. 
Chłapowski 

* 
Przyjazd min. Zaleskiego do War 

szawy nastąpi dziś o godz. 17 m. 55. 
:o: 

Obnżka 
płac urzędniczych 

we Francji 
Efflentwy I renty Inwalidzkie 

baz im aa 
PARYŻ, 20. 10. Na yczortfr 

szem posiedzeniu gabinetu irati 
citskiego postanowiono przedło­
żyć Izbie Deputowanych w ra­
mach budżetu wniosek o obniż­
kę uposażeń urzędniczych o 2 do 
10 proc, zależnie od stopnia służ 
bowego. Według projektu rządo 
wego pensje roczne > do 10.000/ 
franków nie będą dotknięte 
przez obniżkę. 

Rada gabinetowa odrzuciła 
wniosek ministra finansów,.któ­
ry domagał się także obniżenia 
emerytur wojskowych i rent In­
walidzkich. Postanowiono srwo 
rzyć dla rent 1 emerytur autono 
miczną kasę amortyzacyjną, kto 
ra odciąży budżet państwa o 2 
miljardy franków. 

•:o:-

Senat gdański 
obiecuje , 

że usunie politykę z u rzędów 
GDAŃSK. 19. 10. Wfce-prezy-

dent senatu, centrowiec Wiercin*" 
sky - Ka&ser, przemawiając na ze­
braniu swej partji, oświadczył, jak 
podaje „Danziger Landesztg.", że 
senat w chwili obecnej za pośred­
nictwem prezydenta policji zagro­
ził stronnictwom politycznym ode­
braniem prawa noszenia munduru 
w razie dalszego trwania bójek I 
awantur ulicznych. 
- Pozałem aft. Wiercinsky oświad­
czył. łe. s e n ^ S ^ t e dążył do irau-, 
nięćia 'agitacji 'poMyraMej ze szkół' 
i urzędów. 

Hoover to Lincoln 
tak twierdzi Ford 

DETROIT, 20.10. — W przemó­
wieniu. wygłoszonem przed mikro 
fonem Henry Ford mówił z.naj-
wyższem uznaniem o Hooverze. 

Gdyby Hoover był nawet demo 
krata — oświadczył Ford — zna-
Jac jego działalność w ciaigu ostat­
nich 4-ch lat. głosowałbym za nim. 

W dalszym ciągu Ford dodał, że 
najbliższem wielkiem zadaniem 
Ameryki jest reforma przestarza-

łego systemu moitetarnejw, przy­
czem zaznaczył, że zadanie tego 
rodzaiu. powinno być. dokonane 
przez człowieka o wielkiem do­
świadczeniu Draktycznem. jak Hoo 
ver. 

W zakończeniu Ford przemowa 
dził porównanie pomiędzy Hoov*» 
rem a Abrahamem Lincolnem, pod 
kreślaiac szereg podobieństw. 
i 

Dziennikarze polscy w drodze do Bułgarii 
na doroczna setle porozumienia prasowego 

Wczoraj pociągiem bukareszteń­
skim wyjechała z Warszawy na 
doroczna sesje komitetów oołsko-
bułigarsklego porozumienia ^raso­
wego delegacja dziennikarstwa pol 
skiego w osobach prezesa Stefana 
Grosterna. red. Wacława Filochow 
skiego. red. Jerzego de Nisau, red. 
Władysława Bestermana i red. 
Hieronima Wierzyńskiego. Z ra­
mienia ministerstwa spraw zagra­

nicznych towarzyszy delegacji rad. 
ca Jan Librach. 

Na dworcu delegacie żegnał 
charge d'affires poselstwa bułgar­
skiego. radca Antoni Karandżulow 
i Drzedistawicielec ministerstwa 
spraw zagranicznych. 

Sesla komitetów nolsko-bułgar-
skiego porozunrieenia prasowego 
odbędzie sie w Sofii w dniach od 
23 do 25 b. m.. poczem dziennika­
rze polscy zwiedza Bułgarie. 
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STANISŁAW CWERCZAKIEWICZ 
(C-wicz) 

Przeklęta miłość 
r o w i E i ć 

W jakież straszne błędne koło się dał 
'wplątać 1 Kiedy i jak uda mu się z niego wyjść? 
I czy mu się wogóle uda... 

— Będziemy drygali razem na jednej szu­
bienicy, — zadźwięczały mu słowa Lasowskie-
go. Jednocześnie z przerażającą plastycznością 
zobaczył szubienice i wiszące na mej wstrząsa­
ne ostarniemi kurczami trzy oiała: własne, La-
sowskiego i kelnera... 

— WKam pana dyrektora! Cóż tak samot­
nie pan siedzi? 

Był to Lasowski. Włoczyńskii niechętnym 
ruchem podał mu rękę, on zaś przysiadł się 
i ailżonym głosem szepnął: 

— Trzeba, żeby się pan przesiadł do mo­
jego stolika. Te młode bubkl, których pan wi­
dzi, mogą mi dostarczyć bardzo cennych wia­
domości. trzeba więc ich ugościć odpowiednio. 
Ależ prosimy bairdzo. zaczął znów głośno, — 
niechże dyrektor nie udaje tu samotrfFka. Tara 
u nas będzie napewno weselej! 

Włoczyński podniósł się ociężale i prowa-
dzony przez Lasowskiego podszedł do wesoło 
gwarzącego towarzystwa. 

— Dyrektor .WloozirfeU, panowie-. A to 

panna Tosia Łajewska, — przedstawi! Lasow­
ski. uprzedam. że jest straszną amatorką szam­
pana, więc niech się pan dyrektor nie da nabrać, 
bo pije jak smok! 

— Piję? A co mam tu pić? Te wasze czy-
ściuche? Przecie, że naoiłabym się, ale czegoś 
delikatniejszego, bo nie mam taUcich gustów 
dryndziarslelch, jak ty! Naprawdę mógłbyś co 
lepszego postawić I 

— Za co? Za moją pensyjkę? Wiesz, że ko­
cham cię za miljon, ale stawiać mogę tylko za 
złotówki. 

— Państwo pozwolą,"że się wkupię do to­
warzystwa, — odezwał się Włoczyftski 1 sfeinał 
na kemera. Po młmioie srebrny kubełeczek 
z tkwiącą w nim butelką szampana zjawił się na 
stole i już go nie opuszczał przez długie godzi­
ny. Szła butelka za butełką, towarzystwo piło 
dokładnie, a przodowała mu panna Tosia, Jak 
sie później okazało, miejscowa „fortancerka". 

— Co tu gadać, byczy z pana chłop, tylko 
cSa«le Jakiś wykroebmaiony, — oświadczyła po 
pewnym czasie panna Tosia. — crśnlj pan ten 
krochmal! Albo bawim się, albo nie! Bo pójdę 
sobie do nfego, — wskazała jednego z współbie­
siadników — i z nlem będę flirtować! 

Wprowadzając pogróżkę tę w czyn, zajęła 
miejsce obok jednego z owych „bubków" i za­
częła bez ceremonii gmerać w kieszeniach ma­
rynarki. 

Wyciągnęła portfel, notes i Jakiś pWk papie­
rów o wyglądzie urzędowym, przeciwko czemu 
„bubek", aczkolwiek sitaie Już obciążony szam-

zjorobutawafa 

— Nwiech panna Ttosiasłego nie rusza: Wo są 
tajemnice uurzęddowe! 

— Nie zawracaj pan! Dużo Ja się na tern 
poznam, — odparła ze śmiechem przeglądając 
Ciekawie owe papiery. 

— Nie bójcie się, kolego, — zainterweniował 
Lasowski. — Tosia Jest porządna dziewczyna, 
a przytem przecież ona z tego nic nie rozumie! 

„Bubek" uśmiechnął się głupowato i sięgnął 
po świeżo napełniony kieliszek, pairma Tosia zaś. 
wsunąwszy do torebki ręcznej dokumenty, wy­
dobyte z kieszeni tamtego, udałś się do toalety. 
Tam zajęła się zbadaniem ich, zrobiła kilka no­
tatek i wróciła do stolika. 

— Ppanrno Ttoslu! Piijemy, — przywitał Ją 
„bubek". — Aa cco pani zrobiła z moim portfe­
lem I ttemi... 

— Abo ja wiem, co się z niemi zrobiło? O le­
ża tu na podłodze, — odpowiedziała panna To­
sia, która już zdążyła wyrzucić z torebki zabrane 
„bubkowi" papiery. 

— Pprawda. ssą, — ucieszył się tamten. 
podnosząc swoją własność. — Zzza zdrowie pan­
ny Ttosl! PpanowJe! Do dna, do ostatniej kfcro-
pelki! I to z papanttofelka! 

— Z pantofelka! — krzyknęli wszyscy z wy­
jątkiem Włoczyńskiego. 
_ W jednej chwili posadzono na stole paimę 
Tosię, wstydnwfc kryjącą nóżki i popiskującą na 
znak zażenowania. 

Na stole ukazała się jesacze Jedna butelka. 
Dawno Już wybiło południe, kiedy paima To-

sia i „świeżutko zrobiona twarzą** wychodził* 

z mieszkania Lasowskiego. Humorek miała nie­
co kwaśny, co było zupełnie naturalne, jeżeli 
zważyć ilość wypitego nocy ubiegłej szampana, 
Włoczyński, ów niemal abstynent alkdholowyv 
nie żałował pieniędzy na fundowanie „bubkom", 
którzy też dokładnie popili się, wznosząc nieu­
stanne toasty na cześć hojnego amfitrjona. 

I Włoczyńskiemu też wino zaczmerało 
wreszcie w głowie, choć pił oszczędnie. W mia­
rę rosnącego podchmielenia pochmurniał coraz 
więcej. Milczał, a jeśli otworzył usta, to Jedynie, 
by kląć „w żywe kamienie" kogoś niewiadomego. 
Nie przeszkadzało to jednak uczestnikom biesia­
dy, którzy zadecydowali, że dyrektor „ą. le vm 
triste i przeszli nad tem do porządku dziennego 
a raczej nieporządku nocnego. 

W tej chwili Włoczyński. zły Jak chrzan, sie- ' 
dział w swoim gabinecie w fabryce. Po nocy 
spędzonej przy kieliszku nie bvl zdolny do Drą­
cy zapowiedział też. że nikogo nie przyjmuje 
d™tmL-\M*,em--myi]*c "W ™laż "ale-,^J llAy, m.u Slę nareMCie uda wyzwolić z pęt. w które wlazł sam dobrowolnie 
rvmi £ £ p r z y s z e d ' Już też do biura, owa­cyjna witany przez „bubków". jako fen/który 
wynalazł tak hojnego fundatora 
w ~u , l2' ~ Wezwał sie Jeoen n-cn - -
bawa była bycza, niema gadania" ale cóż To . 
rtkw"^.^ tyrektOT( A Przy?em °cią^^ 

sze p^nmy zapaliły! żeby w a T w ^ f ^ 
bydlaki orzekł*!*! ffi.c.nj^ 
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Klub brutali 
Zawsze sądzono, że Anglja jest kra­

jem najdziwaczniejszych klubów. 
Okazuje się, Jednak, ze 'Hiszpania 

może z nią pod tym względem śmiało 
konkurować. 

W Barcelonie istnieje Klim brutali. 
Nie należy sadzić że są to Jacyś sa­
dyści. Poprostu, do klubu tego moi* 
należeć każdy człowiek, który potrafi 
pól godziny kląć. nie powtarzając ani 
razu tego samego przekleństwa. 

Dalej, w tęmie mieście jest Klub na­
zwisk zwierzęcych. 

Należeć mogą do niego ludiie,, któ­
rych nazwiska pochodzą od nazwzwie 
rząt, jak Fucns, Cheval, Zajączkowski, 
czy Wołowski. 

Książęce zaślubiny 
Czarodziejska baśń na tle nadzy 

W Bawarii w rflałei stolicy księ­
stwa Koburg, w miasteczku które­
go staroświeckie. domy kryją stylo 
we wnętrza, a wąskie uliczki tchną 
duchem średniowiecza, oanujc 

niebywale poruszenie. 
Od wjelu. wielu lat ciche mia­

steczko nie przeżywało takich e^ 
mocyi. ' • 

Bo oto postanowiono, że nie 
gdzieindziej. tylko tutai odbędzie 
sie ślub-księżniczki Sybilli Roburg-
Ootha z najstarszym synem następ 
cy trorfu Szwecji, księciem Gusta­
wem Adolfem 

Nowa „gwiazda »t 

Będzie to prawdziwie międzyna-j który zreszją. nie ma potrzeby | jest piękna drewniana kołyska 'u 

Paulette Goddard, platynowa blondyn ka, podpisali kontrakt z ledną z wy­
twórni hollywoodzkich. Ujrzymy la 'w tym sezonie na ekranie-
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Dramat w dżungli 
Samoloty w poszukiwaniu 

zwłok dziewczyny 
W tajemniczych ostępach dziewi 

ezej dżungli w Kenya (Afryka Srod 
kowa) rozegrał sie przed kilku ty­
godniami wstrząsający i niezwykły 
dramat. 

Oto 20-lelrri młodzieniec, niejaki 
Ross, syn głośnego łowcy lwów 
z miasta Nairobi, stolicy Kenya. za 
prosił swą narzeczona miss Steven 
son i jej przyjaciółkę Klopie na wy 
cieczkę automobilowa do Nakuru, 
ośrodka rolniczego, położonego w 
odległości 70 mii od Nairobi. 

Przez dwa dni nic nie wiedziano 
o losie młodych, aż dopiero na trze 
ci dzień Ross zjawił sie w policji, 
oświadczając, że nie. wie nic. co 
się stało z jego towarzyszkami.. 

Policja udałj sie w poszukiwanie 
zaginionych dziewcząt i odkryta 
roztrzaskana maszynę w rowie, a 
«.bok niej trupa miss Kopnie z dwn 
ma ranami.od rewolweru na gło­
wie. 

v. Winszujemy: 
Dz>K: UTSZBR. 
Jutro: Korduli. 

Oskarżono naturalnie młodzień­
ca o zabójstwo i wszczęto poszuki 
wanta za drugą towarzyszka tra­
gicznej wycieczki. 

Okolice, w których znaleziono 
ciało miss Kopple. stanowiące wy 
gasły krater i zbocze wulkanu Mo-
negai, były pełne zwierza 1 wę­
żów, ta«, że przyjęto hipotezę, ja­
koby narzeczona Rossa została po 
żarta. • 

Wiele'aeroplanów przeszukiwa­
ło naprrtżijo okolice górzyste, po­
kryte lasami; zapytano nawet o 
zdanie wieszczkę plemienia Kiuyu. 

Oświadczyła ona, że dziewczy­
na -żyje i że znajduje sie w okoli­
cach krateru i tylko jeden człowiek 
może oznaczyć miejsce jej pobytu. 

2000 osób oczekiwało przed wie 
zieniem w Nairobi, kiedy policja 
wyprowadziła Rossa, udając sie 
z nim .na miejsce wyznaczone 
przez ciaiownlcę. 

Istotnie według wskazań Rossa 
znaleziono ciało miss Steyenson. 
ukryte pod wierkhn krzakiem. 

Trop leżący już od paru dni nie 
wykazywał jednak śladów zbro­
dni. Powód zgonu nie został stwier 
dzony. 

(o wróża gwiazdy na dzień 21 oaźdzemka? 
Prieiytia podwftnego rodnio 

Z jednej strony 
bowiem dzień dzi­
siejszy wykazuje 
szereg dodatnich 
wpływów kosmicz 
iiyth o dziaianiu' 
jednakże dość 
krolfcotrwałerh ' — 

a z drugie] strony — dziś wieczorem'! 
jutro da sie najsilniej Odczuwać Inna; 
dtuższa passa ujemna, która. JGż od 
kilku dni może sie zaznaczać w naszem 
życiu, powodując napiętą synłacje, po­
nure nastroje, zawziętość I niechęć lab 
gorsze poczucie — zwłaszcza u osób 
starszych. 

Wpływy dodatnie obiecują Ju± 
•wczesnym rankiem nowe nastroje. We-, 
ie I pomysły, a koto godz. 9-elmogą 
nam przynieść rezultaty dodatnie w 
związku z praca umysłowa. korespon-
dtncla. podróżami, dziennikarstwem 
lab wydawnictwami. 

Godljiy południowe również nadają 
ef« do ekspansji życiowej, a kolo godz. 
Vej dodatnie wpływy kosmiczne.obie 

cują powodzenie w wiciu kierunkach, 
co powinno być odjowiednio wyzyska­
ne. • \ ' 

Możemy wówczas osiągnąć niezłe 
rezuitaiy w sprawach sądowych, flnan 
sowych. w .stosunkach z osobami wyżej 
stojącemi lub też w załatwianiu spraw 
urzędowych. 

Kolo zaś godz. 20-eJ możemy osiąg­
nąć powodzenie w stosunkach z oso­
bami pici odmiennej, w związku z milo 
śclą i sztuką. 

Wieczór późniejszy przynosi kolo 
godz. 21-ej spotęgowanie sie energii 
życiowe! i przedsiębiorczości — ale 
jednocześnie da sie odczuwać niechęć, 
depresla, zawziętość, niezadowolenie, 
które będzie sie stopniowo potęgować. 
Im później — tern nastrój będzie sie 
stawać gorszym a passa psuć stopnio­
wa 
' Dziecko • dziś. urodzone — okaże 
wszechstronne zdolności umysłowe i 
talenly artystyczne.* Przywiązane do 
r.idzjny i ogniska domowego — będzie 
zręcznie: prowadzić swe interesy. 

rodowe 
książęce wesele. 

67 książąt, członków domów pa­
nujących zjedzie do Koburza na u-
roczystości ze wszystkich stron 
świata. 

Wśród tej gromady jtości, nie be 
dzie żadnych osobistości oficjal­
nych. 

Będzie tylko rodzina. 
Inna rzecz, że ta „naibHższa ro­

dzina" składa . sie - ze Szwedów 
Norwegów, Duńczyków. Angli­
ków. Bułgarów. Rosjan, Niemców 
i t. d. i t. d. 

Przy tytułach wielu z nich doda 
je sie obecnie małe słówko ..były'. 
Wielu potraciło trony i godności. 
Ale trzyma ich ieszcze solidarność 
rodzinna. 

Któż, wiec, będzie na owem „kró 
lewskiem" weselu? 

Z Szwecji przybywają: pan mło­
dy; ojciec jego i następca tronu 
Szwecji z druga żona (macochą pa 
na młodego) oraz hrabiowie Berna 
dotte. 

Z Norwegii: następca tronu z żo 
na. 

Z Dafiji: ksiaże Herald i księż­
niczki Teodora i Calma. 

Z Anglii: ksiaże Arthur Connaust 
i jego żona, lady Patricia Ramsay 
(wuj i ciotka nana młodego) dalej. 
księżna Alicia (ciotka panny mło­
dej) z mężem, hrabią of Atlilene 
(bratem królowej angielskiej). 

Z Bułgarji: były król Ferdynand. 

przyjeżdżać, gdyż mieszka na wy Idowa, ofiarow-.na przyszłemu po­
gnaniu. właśnie w Koburau 

Dalej, przybędą Rosianie-eml-
granci: wielki książę Cyryl, który 
sie lubi 

tytułować carem. 
oraz księżniczka Kira. 

To świetne towarzystwo, które 
nam, ludziom powojennym wyda­
je sie niekiedy czemś w rodzaju hi­
storycznych kukiełek, wydoby­
tych z gablotek muzealnych, bę­
dzie sie podczas wesela ściśle trzy 
mało 

dworskiej etykiety. 
Wesele będzie zgodnie z przepi­

sami, trwało tr-.y dni. 
Beda oddzielne stoły dla książąt 

krwi. oddzielne dla ...gorszego to­
warzystwa. 

Książęta krwi beda zajmowali od 
dzielne loże teatralne, oddzielne 
trybuny na wyścigach. 

Nie zapomniano I o 
„prostym ludzie" 

Zarezerwowano mu wiele miejsc, 
oczywiście, dalszych, by dać mu 
możność złożenia hołdu królew­
skiej krwi. 

Narazie, już wystawiono w jed­
nym z magazynów Koburga dary, 
jakie miasto i okoliczne gminy ofia 
rują młodej parze 

Są tam zastawy i serwisy por­
celanowe, piękne haftowane obru­
sy i serwety, wspaniała lalka w 
kołysce ze słynnej fabrvki lalek 
w Sonnenburgu. 

\ajorginalnieis7vm darem 

WARSZAWSKIE MIGAWKI SĄDOWE 

Wódka z prezesem 
nie pomogła do zdobycia posady 

Pan Narcyz Kitwas jest człowiekiem 
wielce ustosunkowanym, wiedzą o tern 
wszyscy na całej Ochpcie. A przytem 
ma serce dobre, lubi dopomóc bliźnie­
mu za niewielkiem stosunkowo wyna­
grodzeniem. 

Kiedyś rozeszła sie wieść, że p. Nar­
cyz poszukuje na posadę do Kasy Cno 
rych młodego mężczyzny, o dobrej 
prezencji nietrunkowego, niekaianego 
sądownie. 

— Kubek w kubek jak ja — pomy­
ślał sobie p. Czesław Kondracki—chło­
pak jestem sobie przystojny, blondyn, 
regularny, policji nie zaczepiam, kie­
liszka wódki od wczoraj w ustach nie 
miałem. Idę! 

Pan Narcyz ujęty miłem obejściem 
kandydata do Kasy chorych przyszedł 
wyrobić mu te posadę, za głupie sto­
sunkowo grosze, bo ta 400 złotych 

Pobrawszy od p. Kondrackiego 200 
zł. na koszty, udał sie z nim na au­
diencje do prezesa tej potężnej insty­
tucji. 

Wszedł do gmachu polecając p. Cze­
sławowi czekać na ulicy, za chwile 
wyszedł z poważnym panem, któremu 
przedstawił kandydata. 

— Panie prezes, ten pan jest właś­
nie tern miodem przystojnem facetem, 

o którem panu mówiłem. 
— Czy pan pijesz? — zapytał pre­

zes z surową .miną. 
— Żebym sie tak z tego miejsca nie 

ruszył od imienin ciotki butelki nie wi­
działem — sumitowal się kandydat 

— To źle! Bo Ja na sucho gadać nie 
lubię. Co innego tam — tu dygnitarz 

wskazał na gmach Kasy chorych — 
tam jezdetn człowiekiem rządowym i 
krochmalony fason trzymać muszę, a-
łe prywatnie, nie mogę powiedzieć, wy­
pić owszem, a także samo 

zakąsić lubią. 
Wobec tego p. Czesław wyznał 

szczerze, że poglądy ma bardzo zbli­
żone i udano się do knajpy. 

Już przy czwartej kolejce prezes po­
wiedział: 

— Gotowe, jesteś pan przyjęty, mu­
szę jeszcze pogadać z kolegamy do-
fctoramy, jaką panu dać pensje na po­
czątek. Dlatego też przyjdź pan za mie­
siąc z piórem I kałamarzem. Odrazu 
do roboty. 

Ale Jeszcze jedno. Pisać pan umiesz? 
— Wiadomo. Nawet wiersze potrafię 

składać. Jak na prymaprylus powię-
szowanie zaiwaniłem Jednej sąsiadce, 
to cały dom miał śmiechu do cholery 
i trochę, a jej mąż obojczyk mnie za to 
złamał 

— A no to dobrze! Przydasz się 
pan. 

Po miesiącu kiedy p. Czesław zgło­
sił się do biura z materiałami piśmien 
niani i skladanem krzesełkiem, okaza­
ło się, że "nikt 

o lego posadzie nie wie. 
Za prezesa podał sie jakiś oszust. 
P. Czesław w rozżaleniu pobiegł do 

p. Kitwasa i zażądał zwrotu 200 zło­
tych oraz kosztów poczęstunku. 

Ponieważ to nie pomogło poskarżył 
się policji t rozdawca posad stanął 
przed sędzią grodzkim, który skazał 
go na 3 miesiące więzienia. 
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Cukierki dla papieia 
Wzruszająca audiencja w Watyhane 
Papież postanowił, że będzie 

przyjmował młode pary, będące .w 
podróży poślubnej na oddzielnych 
audiencjach. 

Młodożeńcy otrzymują z rąk 
świty papieskiej specjalne pamiąt­
kowe medaliki i wianuszki różane. 

Ostatnio wielką wesołość obu­
dził w Watykanie następujący 
fakt 

Audiencję u papieża otrzymała 
pewna młoda para z Udine. Byli 

to ubodzy ludzie. \ 
Ody para znalazła się przed pa. 

pieżem, młoda kobieta wyciągnęła 
zawinięte w bibułkę pudełko z cu­
kierkami i podała papieżowi 

Wśród otoczenia papieża powsta 
ła kosternacja. Taki brak zaznajo­
mienia z etykietą jeszcze się nie 
zdarzyli 

Ale papież uśmiechnął się i do­
brotliwie skinąwszy głową, oddał 
bombonierkę komuś ze swej świty. 

Morski olbrzym 

tomkowi młodej pary; kołyska ta 
posiada podwójne dno. w którem 
znajduje sl- .ziemia z Koburga. 

Chodzi o to. by dziecko z rodu 
Koburgów, nawet w Szwecii spało 
na ojczystej ziemi... 

Do Koburga zjechało setki repor 
terów i fotografów, by uwiecznić 
spotkanie f7-miu arystokratycz­
nych kuzynów, 

Cenne odkrycie 
Przy uporządkowywaniu pałacu 

papieskiego w Castel Oandolfo na 
strychach odnaleziono cały szereg; 
starych obrazów, które zostały 
przesłane do Citta del Vaticano w 
związku z urządzaniem wnetrzy 
nowej • plnakotekl papieskiej. 

Wśród tych obrazów szczególna! 
uwagę zwróciło osiem małych płó-
cień malowanych według charak­
terystycznej modły Pawła Vero-
nese. 

Przy bliższem zbadaniu eksperci 
doszli do wniosku, że sa to obrazy 
Veronese i jako takie zostaną umie 
szczone w oinakotece. 

Juz sporty zimowe? 

Chwytamy ostatnie cieple podmuchy. I z żalem spoglądamy na coraz slabie! 
przygrzewające słońce. A są ntielsca na naszel ziemi, gdzie już zrezygno­
wano z lata I używają rozkoszy zimy. Oto, młodzi turyści w Colorado-od­

dalą sie sportom zimowym. -
, :)*(: 

Sklep „pod katem 
Sprzedaż stryczków „na szczęście 

• i 

Przy jednej z ulic Sofji, owej buł­
garskiej stolicy, która w ciągu kil­
kunastu lat wyrosła z nędznej wio­
ski, widnieje nad pewnym skle­
pem dziwaczny szyld. 

Nierówne litery na tym szyldzie 
składają się na wyrazy: 

„Sklep pod katem"... 
Właścicielem owego sklepu jest 

Cygan Hussein Jaszarow. 
Ten człowiek był istotnie katem 

Zajęcie to jest na Wschodzie w 
większej jeszcze pogardzie, niż na 
Zachodzie Europy. Każdy Turek, 
Bułgar, czy Orek uważa je za hań­
biące. 

To też, gdy zdarzył się ów rzad­
ki w dziejach sądów bułgarskich 
wypadek, że skazano na śmierć aż 
pięciu ludzi (za zamach bombowy 
w kościele Sweta Nedelja) nie 

u 
można było znaleźć wykonawczy 
wyroku. 

Wtedy to, średniowiecznym zwy 
czajem wypuszczono na ulice Sołji 
herolda, który zachęcał do~ zeło-
szenia się na stanowisko kata. 

Zgłosił się cygan Hussein Jasza­
row. Natychmiast wszyscy zączęił 
o nim mówić i zajmować się Jego 
osobą. 

Jaszarow, wykonawszy swojfl 
funkcję ku zadowoleniu władz, za­
łożył sobie sklep. 

W sklepie tym sprzedaje prze-
sądnym ludziom „na szczęście" ka­
wałki stryczka, na którym powie­
sił skazańców. 

Złośliwi twierdzą, że cygan sprał 
dał już takie ilości stryczka, że nie 
pięciu, ale pięciuset ludzi mogło na 
nich zawisnać. Ale nie o to przecie* 
chodzi. 

Ostatni z Bonapartów 
zmarł w Szwajcarii 

Depesze z Prangins w Szwajcarii do 
niosły o śmierci księcia Ludwika Bo-
napartego, spowodowanej ciężką cho­
robą serca. 

Książę Napoleon Ludwik Józef Hie­
ronim urodzony na zamku w Meudon 
1$ lipca 1864 roku by I bratem księcia 
Napoleona Wiktora i księżniczki Lety 
cji, zaślubionej ks. Amadeuszowi Sa­
baudzkiemu, zaś synem księcia Hiero­
nima a wnukiem z prostej linji króla 
WestfaHi. 

Książę Ludwik Bonaparte Jako mło­
dy człowiek wstąpił do służby w armii | 

rosyjskiej, gdzie dosłużył się stopnic 
generała. 

Potem wraca do Francji. 
Radykali starali się o wydalenie go 

z Francji, motywując. Iż będąc w słot 
ble obcego państwa stracił obywatel­
stwo francuskie. 

Jednak bezskutecznie. Niemieszają-i 
cy się do polityki książę nie byl dis 
Trzeciej Republiki niebezpiecznym. 

Książę Ludwik był ostatrflm. który 
nosM nazwisko, tak słynne w historii 
świata. 

RADJO WARSZAWSKIE 
11.58 

kowa. 
12.10: 
16.15 

hejnał z Kral 
DZIŚ 

Sygnał czasu 
Płyty 
Lekcja języka angielskiego. 

,,W państwie Sylwana" 

Olbrzymi okręt wioski „Rei", który niedawno uległ wypadkowi, po napra­
wieniu uszkodzeil zawiną! do porta nowojorskiego. Na zdjęciu, dokooanem 

HMHlcta, JIM" w wpływa de porta. 

16.40: Odczyt 
(lasy polskie). 

17; Koncert orkiestry dętej. 
18: Płyty. 
19.2C: „Przegląd rolniczej pracy kra 

Jowej i zagranicznej".. 19.30: Feljeton: 
..Gdańsk leży nad morzem Bałtyckiem'. 

20: Pogadanka muzyczna. 20.15: 
Koncert symfoniczny z Filharmonii 
warszawskiej. W przerwie: Feljeton li 
teracki „Gustaw Daniłowski" 

23: Muzyka taneczna. 
JtlTRO 

II.W: Sygnał czasu i hejnał.z Kra­
kowa,. 

12.10: Płyty. 
13.15: Poranek szkolny 
15.50: Wiadomości wojskowe i strzec 

leckie. 
16: Słuchowisko dla dzied. 16.40: 04 

czyt „Węgierska sztuka ludowa". 
17: Audycja dla chorych. 17.40: Od­

czyt „Von Hindenburg i von Pappen". 
W: Muzyka Jazowa. 
19.20: Odczyt „Książka rolffleła-. 

19.30: „Na widnokręgu"/ • 
20: Muzyka lekka. 
21.15: Transmisja z Rzymu 

misyjnego. 21.30: Koncert w wykona­
niu ork. P. R. J«"U«-

Utwory Chopina w wyk. Muenzera. 
22.05: Utwory Chopina w wyk. 

Muenzera. 22.40: Feljeton „W ojćłyt. 
nie Walter-Scotta". 

23: Muzyka taneczna, 

rolutoąa-. 
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rn^sm 
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„Idea wyzwolenia" Wilna pryska jak bańka mydlana 
Odbyty ostatnio w Kownie 

zjazd delegatów związku „wy­
zwolenia" Wilna wykazał jesz­
cze raz dobitnie, że kwestja ta 
nie cieszy się popularnością 
wśród ludności litewskiej, że or­
ganizacja stanowi tylko odskocz­
nie. dla różnych karierowiczów. 
Bardzo otekawe były wystąpie­
nia kilku delegatów, którzy wy­
sunęli ostre zarzuty przeciw 
zarządowi związku. Zarzucono 
• u korupcję, brak jakiejkolwiek 
planowości w działaniu, obec­
ność w łonie nietylko związku, 
ale i zarządu osób niewyraź­
nych, a nawet wręcz wrogich 
litewskości, nie mówiąc juz o 
idei „wyzwolenia" Wilna. 

Zarzuty te, które wywarły 
głębokie wrażenie na zebra­
nych, nie były .przez zarząd 
centralny odparte ani wyja­
śnione. 

Podano w wątpliwość celo­
wość istnienia związku, stwier­
dzając, te największy procent 
członków rekrutuje się z tych, 
co chcą podkreślić swą lojal­
ność i interesują ich jedynie 
korzyści materjalne, jak np. u-
trzymanie się na zajmowanych 
posadach i t. p. Propaganda wi­
leńska nie dała żadnych pozy­
tywnych wyników, przeciwnie 
nieraz ośmieszała Litwę zagra­
nicą. 

Stwierdzono dalej, że żadna 
z zeszłorocznych uchwał nie 
została wprowadzona w życie, 
że idea związku stoi wobec 
bankructwa, że ideały związku 
stają się dla narodu litewskiego 
coraz bardziej dalekie i obce. 

Szczególnie burzliwy charak­
ter przybrały debaty nad orga­
nem związku „Musu Wilnius". 
Podkreślano, że to pismo, pro­
wadzone po dyletancku, odzna­
cza się nadzwyczaj niską war­
tością. Jest utrzymane na takim 

Wczoraj po południu powrócił 
do Białegostoku ze zjazdu woje­
wodów w Warszawie p. wojewoda 
Marjan Zyndram-KoSciałkowski. 

Ceny zboża 
Na tutejszym rynku zbożo­

wym ceny zboża kształtowały 
się ostatnio, jak następuje: psze­
nica 26—28 zł., żyto 16—18 zł., 
jęczmień 16—18 zł., owies 15— 
17 zł., wszystko za 100 klgr. w 
hurcie loco Białystok. 

poziomie, że inteligencja wcale 
go nie czytuje. Gdy z kolei 
przystąpiono do wyborów władz 
związku, okazało się, że na sali 
znajduje się sporo osób, nie us­
prawnionych do reprezentowa­
nia oddziałów prowincjonal­
nych. Mimo to nie odmówiono 
im praw głosu decydującego. 

Jak widać —cały sztucznie 
podsycany entuzjazm w spra­

wie Wilna w dotknięciu z trzeź­
wym rozsądkiem okazał się 
beztreściwą mrzonką. Dowodzą 
tego całe ustępy z przemówień 
uczestników zjazdu. Ze wzglę­
du na zagranicę wstyd się co­
fać z utrzymywanych z takim 
uporem pozycji, ale i to z cza­
sem musi nastąpić 'z korzyścią 
—w pierwszym rzędzie dla sa­
mej Litwy. 

Dwa i ćwierć miljarda zł. zadłużenie rolnictwa w Polsce 
Państwowy Bank Rolny doko­

nał obliczeń, ilustrujących stan 
zadłużenia rolników w Polsce. 
Na dzień 1 października ub. r. 
przedstawiało się ono, jak na­
stępuje: 

Długi z tytułu zobowiązań 
krótko i średnioterminowych 
wyniosły ogółem 913.6 milj. zł., 
z czego na spółdzielczość kre­
dytową przypada 221.3 milj. zł., 

komunalne kasy oszczędności | żenię długoterminowe. Wynos' 
117.8 milj. zł., gminne kasy po-
życzkowo-oszczędnościowe 14.7 
milj. zł.. Państwowy Bank Rol­
ny 258.9 milj. zł, Bank Gospo­
darstwa Krajowego 97 milj. zł., 
banki akcyjne 145.3 milj. zł., 
wreszcie Bank Polski (poza kre­
dytami, udzielonemi za pośred­
nictwem banków) 58.6 milj. zł. 

Znacznie większe jest zadłu-

Niepomyślna sytuacja w białost. przemyśle włókienniczym 
Kilka białostockich fabryk 

włókienniczych zniosło — jak 
wiadomo — ostatnio pracę na 
zmiany, inne proponują swym 
robotnikom zniżkę płac. Dzieje 
się to w okresie sezonu, kiedy 
praca w fabrykach białostoc­
kich prowadzona jest zazwyczaj 
bardzo intensywnie. Wypływa 
to — jak to utrzymują w tutej­
szych kołach przemysłowych — 
z niepomyślnej. sytuacji biało­
stockiego przemysłu włókienni­
czego. 

Jak wynika z wyjaśnień rad­
cy izby przemysłowo-handlowej 
w Wilnie, p, Al. Poczebuckie-
go — białostocki przemysł włó­
kienniczy posiada obecnie o-
graniczone możliwości zbytu, 
zarówno na rynku krajowym, 
jak i zagranicą. 

Na rynku wewnętrznym, któ­
ry zależy w zupełności od o-
gólnego stanu gospodarczego 
kraju, sprzedaż skurczyła się do 
minimum, a ceny w związku z 
minimalnem stosunkowo zapo­
trzebowaniem nie są stałe i u-
legają ciągłym fluktuacjom. Nie 
bacząc na to, że w obecnej 
porze przypada sezon główny, 
Białystok jest odwiedzany przez 
niewielu tylko kupujących—to­
war wysyłany zostaje przeważ­
nie na podstawie zamówień, o-
trzymywanych z miejsc prze­
znaczenia. Tranzakcje zostają 
zawierane najczęściej na rachu­
nek otwarty, poczem rachunki 
regulowane zostają gotówką, 
względnie krótkoterminowemi 
wekslami. 

Zawiodły również zagranicz­
ne rynki zbytu. Główne kraje 
odbiorcze, jak np. Chiny, An-
glja i inne ograniczyły swoje 
zakupy do minimum, przyczem 
powodów tego należy dopatry­
wać się w rozmaitych wyda-

Udaremniony napad bandycki 
Zastrzelenie Jednego z bandy 

W drodze poufnych informa-
cyj funkcjonariusze policji do­
wiedzieli się, iż na folwark 
Trzebino, położony niedaleko 
granicy w rejonie Kozdrowicz, 
planowany jest napad rabunko­
wy. Niezwłocznie po otrzyma­
niu tej informacji w kierunku 
folwarku Trzebino wysłano od-

Unieruchomienie iabryhi 
Unieruchomione zostały przę­

dzalnie: Borucha Szwarca (Po­
leska 4) oraz Jagłoma i Szpiry 
(Mickiewicza 30). Pracę straciło 
137 robotników. 

dział policji, który zauważył 
kilku osobników, zbliżających 
się do zabudowań folwarku. 

Na wezwanie policjantów 
osobnicy ci rzucili się do uciecz­
ki. Gdy na powtórne wezwa­
nie nie zatrzymali się, oddane 
do nich kilka strzałów rewol­
werowych, na które bandyci 
równieżodpowiedzieli strzałami. 

W wyniku strzelaniny został 
zabity niejaki Dymitr Michni-
kiewicz, b. dywersant i znany 
w okolicy bandyta. Michnikńe-
wicz był poszukiwany przez 
władze sądowo-śledcze. 

Za zbiegłymi bandytami za­
rządzono pościg. 

APOLLO 
D Z I Ś O T W A R C I E S E Z O N U 

Początki: 622, 812 i 10 W. Ceny nie podwyższone 
FILM, KTÓRY P O Z O S T A N I E 

n i e z a p o m n i a n y w d u s z y K a ż d e g o -widza 

MEFDTRZEBHA 
Przeżycia kobiety opuszczonej i poniewieranej 

REŻYSER 
HENRY KIHG 
SUPERFILM 
Wytwórni „FOT 

MAE MARSH 
SALLY EILERS. JAMES DUNN 
stworzyli kreacje, które przejdą 
do historji kina 

Europa i Ameryka. Kobiety i mężczyźni. Starzy 
i młodzi. Biedny i bogaty. Wyszkolony i prostak. 

Wierzący i niedowiarek. Wszyscy jednogłośnie 
przyznają, że 

NIEPOTRZEBNA—Najlepszy film ostatnich lat 

P R E M J Ę D L A B Y W A L C Ó W 
Każdy kupujący bilet otrzymuje 

BEZPŁATNIE KARTĘ PREMIOWĄ 
wartości 4 złotych 

rżeniach lokalnych (Chiny — 
wojna i zawikłania polityczne, 
Anglia — spadek funta, wpro­
wadzenie wysokich ceł, bezro­
bocie i t. p.) Z tych względów 
eksport do tych krajów znacz­
nie ucierpiał i w żaden sposób 
nie może odgrywać tej roli, jaką 

miał w latach poprzednich. Po-
zatem kilka państw, wprowa­
dziło w bież. roku ograniczenie 
importu polskich wyrobów tek­
stylnych — jak np. Holandja 
Francja, Danja i inne. 

Wszystko to razem wziąwszy 
stwarza niepomyślna, konjunktu-

Zw. Strzelecki rozszerza swe kadry 
Związek Strzelecki jest jedy­

ną organizacją, prowadzącą 
p r z y s p o s o b i e n i e wojskowe 
wśród młodzieży pozaszkolnej. 

Ułatwienie pomocy lekarsk. 
dla urzędników państw. 
Chcąc ułatwić urzędnikom 

państwowym, korzystanie z po­
mocy lekarskiej, wydział zdro­
wia urzędu wojewódzkiego u-
ruchomił w gmachu urzędu po­
radnię. Narazie ordynują spec­
jaliści chorób wewnętrznych 
dziecięcych i kobiecych. Poza-
tem odbywa się naświetlanie i 
elektryzacja. W miarę potrzeby 
zaangażowani będą inni specja­
liści. 

Przysposobienie wojskowe trwa 
w Zw. Strzeleckim dwa lata; 
po pieswsiyni roku otrzymuje 
się pierwszy stopień przyspo­
sobienia wojskowego, po dwu 
zakończonych obozem letnim 
względnie krótkim kursem, dru­
gi stopień. 

Tak pierwszy, jak i drugi sto­
pień dają ulgi w służbie woj' 
skowej, określone rozkazem mi­
nisterstwa spraw wojskowych. 

Kancelaria komendy Zw. Strze­
leckiego na m. Białystok (ulica 
Marszałka Piłsudskiego 54) czyn­
na jest w poniedziałki, środy i 
piątki od godz. 19—21. W tym 
czasie udzielane są wszelkie in­
formacje i przyjmowane zapisy 
kandydatów na członków (po­
cząwszy od 14 lat). 

rę na rynkach światowych. Po' 
zbawione nietylko intensywne 
go, lecz nawet normalnego zby 
tu swych wyrobów fabryki włó 
kiennicze w Białymstoku znaj­
dują się w dość ciężkiej sytu­
acji i chociaż miał się odbywać 
obecnie sezon główny, praca 
zostaje ograniczona, względnie 
czynione są starania o obniżkę 
płac. 

Horoskopy na najbliższą przy­
szłość nie są—jakby wynikało 
z powyższych wyjaśnień — ró­
żowe. 

ono 1223.9 milj. zł., z czego w 
drodze kredytu w listach za­
stawnych i obligacjach przypa­
da na Państwowy Bank Rolny 

339.3 milj. zł., Bank Gospo­
darstwa Krajowego—58.1 milj. 
zł., Towarzystwa kredytowe 
ziemskie—464.9 mil. zł., banki 
hipoteczne prywatne—102.7 milj. 
zł., wreszcie instytucje państw 
zaborczych w likwidacji—285.9 
milj. zł. 

Ogółem więc zadłużenie rol­
nictwa polskiego w zakresie kre­
dytu krótko, średnio i długoter­
minowego wynosiło na l.X ub. r. 
2 miliardy 137.5 milj. zł. 

W ciągu'roku t. j . do 1 paź­
dziernika b. r. zadłużenie to 
wzrosło dość poważnie. Rolni­
cy uzyskali nowe pożyczki, co 
łącznie z długami, zaciągnięte-
mi prywatnie, podnosi sumę 
zadłużenia do 2 i ćwierć mil­
iardów zł, 

Nadmienić wypada, że przed 
wojną zadłużenie rolników tyl­
ko na terenach Rzpłitej. które 
wchodziły w skład Rosji, wy­
nosiło 7 miliardów. 

" 

\ KREMNWEA 
Ceny Zło.W-2.60 

Odkrycie na dnie studni, 

Zamiast uroczystego pożegnania 
prezydenta Hermanowsklego I wicepr. Ziemllsklego 
Z inicjatywy komisarza rzą- ś. p. Żwirki i Wigury — 350 zł 

dowego, p. Nowakowskiego, pra­
cownicy magistratu zamiast po­
żegnalnego bankietu dla b. pre­
zydium magistratu—prezydenta 
Hermanowskiego i wiceprezy­
denta Ziemilskiego — ofiarowali 
na komitet fundacji ku czci 

Podatek dochodowy 
Od początku bieżącego mie­

siąca urzędy skarbowe przesy­
łają nakazy płatnicze na poda­
tek dochodowy. Kto otrzymał 
nakaz przed 15 b. m., winien 
zapłacić podatek do 1 listopa­
da, pozostali w terminie 30 dni 
od dnia otrzymania. Po tych 
terminach będą rozesłane upom­
nienia z doliczeniem 1 zł. 50 gr. 

0 obniżkę płac 
Zarząd fabryki Filipa i Zyl-

berblatta (S-to Jańska 13) wy­
mówił z dniem 18 b. m. pracę 
swym robotnikom. Ma to na 
celu obniżkę płac. 

Przemycone motory 
w rzeźni miejskiej 

Mocno charakterystycznego 
odkrycia dokonali funkcjonar­
iusze straży granicznej. Ujaw­
niono, że zainstalowane za cza­
sów poprzedniego magistratu w 
rzeźni miejskiej w Białymstoku 
motory elektryczne i Diesla 
sprowadzone były bez cła. Sil­
niki te ukryte były na podda­
szu. Pozostawiono je na miej­
scu, ograniczając do sporządze­
nia protokołów karnych. 

Dr. bea B0HASZ0WA 
(akuszer|a I choroby kobieca) 

PRZEPROWADZIŁA SIĘ 
ul. Marszalka Piłsudskiego 31. 

(Lipowa) tcL 6-46. 
Przyjmuje: 9—1 i 4—7 wiecz. 

Czyszcząc studnię na swem 
podwórzu, mieszkaniec wsi Sie-
dlicowo w pow. brzeskim, Da­
niel Burdak znaiazł na dnie 
miny wojskowe. Było ich aż 30 
sztuk. Ponieważ puszki, w ja-

| kich się znajdowały, były szczel­
nie zamknięte, miny zachowały 

Komisarz rządowy przeznaczył swą wielką silę wybuchową. 
« funduszów dyspozycyjnych | Są to miny pozostałe jeszcze 
magistratu na ten*cel 100 zł. 'z wojny polsko-bolszewickiej. 

—— — — — — M —.—_____— 

Złodziei i paser przed sądem 
Na strych domu ZelmanaTy-

kockiego w Jasionówce pow. 
białostockiego dostał się przez 
wyrwany w strzesze otwór zło­
dziej i skradł 245 sztuk skór 
owczych wartości 1.700 zł., sta­
nowiących własność kilku miej-

Poznali się 
Kiedy pracownicy hurtowego 

składu wyrobów tytoniowych 
przy ul. Sienkiewicza 12 przy­
szli wczoraj zrana otworzyć 
sklep, zastali ślady roboty wła­
mywacza. Ktoś w nocy próbo­
wał dostać się do składu, zo­
stał jednak spłoszony. 

Przybyli na miejsce wywia­
dowcy policji, zbadali szczegóło­
wo pozostawione ślady i doszli 
do przeświadczenia, że nie jest to 
„robota" żadnego miejscowego 
specjalisty od włamań. A więc 
musiał to uczynić ktoś obcy, 
Zaczęto szperać, szukać i ujaw­
niono, że do Białegostoku przy­
był na „gościnne występy" zna­
ny warszawski złodziej-włamy-
wacz, Henryk Gebauer. 

Zamknięto go, uniemożliwia­
jąc dalsze „wyczyny" 

LECZNICA 
LEKARZY-SPECJALISTOW 

Blałyatok. Mazowiecka 5 (Sleaoy 
Rynek) teL 1.38. 

P o r a d - 3 xl. 
Wnyiłkie apeclaiaałci: Choroby we. 
wnearzne. nerwowe, dzieci porady dla 
matek karmiących, akutzerja, kabieee 
i porady dla ciężarnych. chirurgiczne, 
•korne I weneryczne, oczu, noaa. gardła 
I uszu. Oraz gabinet dentystyczny, 
Rentgen, analizy, leczenie światłem 
i elektrycznością po cenach lecznicow. 

Dojazd aatobaaem D . 

Zarząd Towarzystwa 
Przyjaciół Państwowego 6lmnaz]um -anaklago 

im. Anny z Sapiehów Jabłonowskiej w Białymitoku po­
daje do wiadomości członków Towarzystwa, ze w dniu 
5 listopada 1932 roku odbędzie alej doroczne Walna Ze­
branie w gmachu teioź gimnazjum. Zebranie wyznaczo­
ne na godzinę 6-tą wieczorem w pierwszym terminie, a 
w razie nieprzybycia odpowiedniej ilości członków po­
wtórne zabranie wyznacza sic; w tymże dniu na godzinę. 
6 min. 30 wieczór 1 będzie uważane za prawomocne, bez 
względu na iloec obecnych. 

P o r z ą d e k d n i a : 
1) Zagajenie Ogólnego Zebrania. 2) Wybór Przewod­

niczącego i Sekretarza Zebrania, 3) Odczytanie sprawo­
zdań: z działalności Zarządu, kasowego I Komisji Re­
wizyjnej. 4) Zatwierdzenie budżetu aa rak szkolny 1932-1933 
5) Wybór Zarządu. Komisji Rewizyjnej i ich zastępców. 
6) Wolne wnioski 

Zarząd Towarzystw*. 

scowych gospodarzy. Dochodze­
nie ustaliło, że kradzieży doko­
nał 35-letni Stanisław Purym-
ski, który część skradzionych 
skór oddał na przechowanie 
26-letniemu Alojzemu Grabow­
skiemu. Skóry, odebrano, a o-
bydwu postawiono przed są­
dem. Skazano: złodzieja na 5 
lat, a pasera na półtora roku 
więzienia. 

Defraudant przed sądem 
Sąd okręgowy w Białymsto 

ku przystąpi dziś do rozpatrzę 
nia sprawy 31-letniego Tade­
usza Chachulskiego, który jako 
kierownik spółdzielni rolniczo-
handlowej „Rolnik" w Bielsku 
zdefraudował w latach 1927— 
1930 przeszło 21 tys. zł., .przez 
co spowodował upadek spół­
dzielni. Na rozprawę wezwano 
17 świadków, w tern 11 ze stro­
ny oskarżenia. 

Nr. E1 897/32 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego 
w Białymstoku, rewiru I, ma­
jący swą kancelarię przy ulicy 
Starobojarskiej Nr. 21-a, ogłasza, 
że w dniu 28 października 1932 r. 
od godziny 10 rano, w Białym­
stoku przy ulicy Mazowieckiej 
pod Nr. 40 w mieszkaniu Al­
bina Brzostowskiego odbędzie 
się sprzedaż przez licytację ru­
chomości, a mianowicie: umeb­
lowania, oszacowanego na 412 
złotych. 

W myśl art. 1070 Ust. Post. 
Cyw., wspomniane ruchomości 
mogą być sprzedane za cenę 
niższą od sumy szacunkowej. 

Białystok, dn. 19-X-1932 r. 
Komornik Dziarski 

ntZEHZT NEMfŻIIE i PRZESYŁKI do Z. I . M l 
Przedstawicielstwo handlowe ZSSR podaje do wia­

domości, iz ceny towarów „Torgsinu" zostały znacznie 
zniżone. Magazyny .Torgsinu" rozporządzają dużym asor­
tymentem towarów. Przekazy pieniężne na „Torgsln* 
przyjmują następujące banki: Bank Gospodarstwa Krajo­
wego, Bank Udziałowy i Powszechny Bank Kredytowy. 
które gwarantują szybkie załatwienie przekazów. Walutę 
można również przesyłać w listach wartościowych do od­
nośnych oddziałów „Torgsinu" przy „Gosbanku". Przesył­
kami żywnościowymi zajmują siej wyłącznie firmy: „B-cia 
Pakulscy" Bracka 22. „B-cia Hirszfeld" Bielańska 5. zaś 
przesyłkami odzieżowemi .B-cia Jabłkowacy" Bracka 25. 
Informacji o przekazach pieniężnych oraz przeżytkach 
żywnościowych i towarowych, jak również piśmiennych 
iaformacyi (cennik i Ł p.) po otrzymaniu znaczka poczto­
wego udziela Przedstawicielstwo handlowe ZSSR. War­
szawa, ul. Koszykowa 4. tel. 906-66. 

Oddział pionierski w czasie od­
wrotu zatopił je w głębokiej 
studni, by nie wpadły w ręce 
nieprzyjacielskie. 

Minami zaopiekował się pyro-
technik wojskowy. 

Białostocki rynek skór 
Zrzeszenie przemysłowców-

garbarzy ziem północo-wschod-
nich w Białymstoku notuje na­
stępujące ceny skór surowych 
i wyprawionych w naszem mie­
ście. Skóry surowe: rzeźnia — 
Białystok—70-75 gr. za 1 kg., 
solone (prowincja)—75 gr. za 1 
kg. końskie—12 zł. za 1 szt., 
cielęce—4.50—5 zł. za 1 szt. 

Skóry wyprawione; krupony 
podeszwowe I gat.—5.40 za 1 
kg., II gat.—zł. 4.80 za 1 kg., 
III gat—zł. 4 - 4.25 za 1 kg. z 
suchych skór pół. amer., boki— 
zł. 2.10—2.90 za 1 kg., waszle-
derowe krupony—zł. 5 za 1 kg., 
krupony firmy „Stells"— zł. 6.50 
za 1 kg. 

Dyżury nocne aptek 
Dziś pełnią dyżury apteki; 

M. Frausztetera, ul. Sienkiewi­
cza 63, Anny Hałłajowej, róg 
Sienkiewicza i Rynku Kościuszki 
i W y s o c k i e g o na Piaskach 
Piękna 2. 
Nocne pogotowie lekarskie 

te1, 5-03 -Lina* Hacedek". 

Widowiska 
APOLLO FMZ. G__>,812,10_ 

O T W A R C I E SEZONU 

NIEPOTRZEBNA 
Przeżycia kobiety opuszczonej 

i poniewieranej 
UUlffl kattly kmll<> WUJ itr. t m i t 

„MODERN" DZIŚ riu.o|.f-i| 
KURJER SYBERYJSKI 

Wielki dramat miłości. 
w" wykonaniu świetnego artysty 
IN60RTA BIUR6ENA 

Dr. J. WALEWSKI 
C h o r o b y w e n e r r e m e , 

• K o r n e i m o c z o p l e l o w e . 
rnrjaiji MM I WAI IH «i •>•) li u\ 

ul. Sienkiewicza 14 m. 3. Ul. 9-46 

or. M. Kacnelson 
Choroby w«neryuno-sk6rn« 
Praytmufe od (oda. 9—l-e| I od 4—7-e| 

BIAŁYSTOK, 
KMWłMaoo • Talatan, 

Mieszkanie do 
wynajęcia 5 po-

koizkucbuią i wszel 
kiemi wygodami Ju-
rowiecka Nr. 23 

Potrzebna ml 
osoba, umiejąca 

robić zastrzyki, dla 
towarzystwa chore­
mu. Informacje: Te­
lefon 14 38 od go­
dziny 3—S popoł. 
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